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- Najpoczytniejsze ludowe pismo polityczne i społeczno-gospodarcze, 
poświęcone walce o prawa ludu wiejskiego i należne mu stanowisko w państwie.
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Dymisja rządu belgijskiego
Samobójstwo generała

Bruksela — Gabinet Van Zee* 
knda ustąpił w poniedziałek w godzi* 
nach wieczornych, o godzinie 16*tej 
zebrała się rada ministrów, podczas 
której preęiier V^n Zeeland oświad* 
czył że zamierza przedłożyć królowi 
pro>! q o dymisje. Ministrowie posta* 
Koy ili ustąpić wraz z premierem.

O godzinie 17 30 premier Van Zee* 
land udał się do pałacu królewskiego 
i przedłożył królowi Leopoldowi TH 
wspólną prośbę o dymisje gabinc* 
tu. Dymisja została przyjęta przez kró* 
la.

w związku z oszukańczemi machinach 
jami bankierów braci Barmatów w 
czasie, gdy wicegubernatorem Banku 
Belgijskiego był obecny premier Van
Zeeland.

W związku z aferą bankową 
Barmat, popełnił samobójstwo 
rai w stanie spoczynku Etienne.

Gen. Etienne był w 1932

braci 
genes

roku
członkiem dyrekcji Banku ..Goldieber 
Penso“, na którego czele stał Juliusz 
Barmat. Bankructwo tego banku spo­
wodowało załamanie sie banku Noor* 
der Bank i ujawniło oszustwa braci

‘ Przyczyną ustąpienia gabinetu Vaa i Barmatów. które naraziły na miliono 
Zćelanda była kampania prowadzona I we straty Bank Belgijski. Gen. Hti*
łuszcz organ resistów ,.Lc Pavs Reel enne był swego czasu przesłuchany

przez sąd lecz został zwolnionv, poaie; 
waż jak wykazało dochodzenie, usta/ 
pil natychmiast z dyrekcji banku, gdy 
się przekonał, że Juliusz Barmat nie 
jest człowiekiem honorowym. Sprawa 
ta jednakże wywarła niezwykle przy* 
gnębiające wrażenie na generale, któ 
ry uważał, że jako bohater -wojny świa 
towej nie może być zamieszany w po* 
dobne afery.

Gen. popadł w stan depresji i w 
poniedziałek popełnił samobój*' 
stwo. Podczas okupacji zagłębia Ruh*i 
ry gen. Etienne był dowmdca oddzia*] 
łów belgijskich w Sterkrade pod Duis* 
burgicm. (ATE)

Załamanie frontu chińskiego pod Szanghajem
Wojska chińskie przeszły do gwałtownego przeciwnatarcia na froncie 

północnym
Szanghaj. Według ostatnich| Komunikat japoński o działa- si do gwałtownego przeciwnatar- 

doniesień^nie ulega wątpliwości, że niach w Chinach północnych do- cia. Walki na tym odcinku toczą' 
cały front ch ński pod Szanghajem nosi, że wojska chińskie przeszły się nadal. (ATE). i
załamał się. W poniedziałek walk11 pod Hsin-Kau w prowincji Szan.
na froncie szanghajskim toczyły Ś

Spiawdza sie.»
.Wśród rozgardiaszu politycz* 

| pego w obozie sanacyjnym — po 
a rozwiązaniu BBWR — nie można 
| było spoczątku nic konkretnego 
S wyłowić. Nie można było zoriento. 
E wać się w prądach i nurtach. Nie 
k można było również wówczas do* 
E wiedzieć się przyczyn powoduia- 
I cych ten stan. Po głębszej jednak 
I analizie i rozważaniu dochodziło’ 
| się do przekonania — że element 
E ludzki zgrupowany w moralnej sa* 
1 nacji jest podobny do automatu, 
I! Zbudowany na wzór „robota“ 
R amerykańskiego, musi być przez 

kogoś puszczony w ruch — ina- 
{czej siłą bezwładu staczałby się wf 
'nrzepaść bierności i martwoty. 
IRację więc miał p. Niedziałkowski, 
{'twierdząc swego czaau, źe sanacji 
iw Polsce trzyma się siłą bezwładu, 
■trzyma się dlatego, że brak siły, 
{któraby mogła bezwładną, gliniana 
jfigurynkę zwalić z nóg.

Był to stan •wyczekiwania na 
f (naciśnięcie guzika. Jakkolwiek’ 

sprawa naciśnięcia guzika jest 
Uczynnością bardzo łatwą — to je* 
Ldnak płk. Koc. przeznaczony do 
Ej tego, namyślał się nad tym, aż 9

bię z niezwykłą gwałtownością. Ja­
pończycy koncentrowali wszystkie 
bwe wysiłki na wschodnim odcin­
ku pomiędzy dworcem północnym 
a Kiangwan. Japoński ogień hura­
ganowy w pobliżu Tiazang przy­
bierał coraz szersze rozmiary i w 
godzinach wieczornych objął miej- 
sccwość Czenju położoną na za­
chód od Tazang. Według ostatnich 
doniesień Japończycy doszli do 
szosy Nanziang-Tazang i obsadzili 
4 miejscowości a między innymi m. 
Czucz'a-Czie. Japończycy na tym 
odcinku frontu posunęli się ponad 
5 kim.

I miesięcr. Dlaczego tak długo? Ln

Birzline zajścia antiiżiitaiie i EdańsRu
W końcu ubiegłego tygodnia 

wybuchły na terenie Gdańska bu­
rzliwe zajścia antyżydowskie.

W nocy z piątku na sobotę nle. 
wyśledzeni sprawcy zniszczyli wv 
stawy dwóch składów żydowskich 
przy ulicy Hakergasse.

AV sobotę w południe podjęto 
na nowo uiszczenie wystaw sklepu 
wycb. W wyniku zajść powybija­
ne szyby kilkudziesięciu sklepów 
żydowskich. Ofiarą sprawców p<%-

iły drogerie, składy konfekcji, my 
da. piekarnie, jadłodajnie, składy!I rozczarowania

Dzisiaj jesteśmy już po fakcie 
_________ {dokonanym. „Robot** zaczął funk- 

— ±---- * " * Ncjonować. Cóż kiedy się zepsuł!
pozywczo,____ _
td., przyczem towary z rozbitych! ----- — — -----... m.....
kładów kradziono. PrzerażeniKażdy chłop, obeznany jako tako 
:upcy żydowscy zamykali sklady.|jz jakąkolwiek maszyną wie dosko­

nale, źe jedna zepsuta śruba, jedenAwantury i rozbijanie szyb i!
klepów żydowskich trwało przezj wyłamany trybik — 
ałą sobotę. Ogólna suma strat nief działanie.

zwichnie całe

Obserwujemy właśnie puszczo.

WIELKI MUFTI najgroźniejszy przeciwnik 
Augli', giewa milionów wyznawców Ma­
hometa, energiczny organizator arabskie­
go mchu powstańczego, cieszący sie wiel­

ka sympatią swych poddanych.

ostała jeszcze obliczona, sięgają® Obserwujemy właśnie puszczo* 
ne już ponad 100 tysięcy guide-1przez płk. Koca w ruch maszy. 

* ne odnowionej sanacji. I to porów­
nanie ze zepsutą maszyna aź nad* 

itfo jest uzasadnione.

ow.

Polityczna niedziela w stolicy
Ostatnia niedziela była dla War ve w ostatniej chwili się wycofały, 

szawy niedzielą polityczną. śekui robotniczy Ozonu nazwał

Bo przypatrzmy sie.
Wyciąga się ręce do zgody —» 

'ponad mury i płoty, nawołuje się 
miłosnymi — katoilicko-narodowy-

Zebrała się w dniu tym rada tę Zjednoczeniem Polskich Związ* hasłami swych przeciwników 
naczelna Stronnictwa Narodowego, :ów Zawodowych (Z. P. Z. Z.). -
wybierając nowe władze. Na czele Jest to zlepek bardzo slaby. I 
stronnictwa stanął adwokat Ko. Związek Młodzieży Ludowej 
walski z Łodzi. . .'sanacyjny — t. zw. „zielone ko-!

Kongres Klasowych Związkówszule4*) me mogąc się nadal utrzy- 
Zawodowych (socjalistycznych) zapiać na powierzchni życia, uchwa- 
kończył w niedzielę dwudniowdił na niedzielnym zjeździe likwi- 
obrady, uchwalając szereg rezolu-dację związku i przystąpienie do 
cji przeciwko faszyzmowi i anty-ozonowego Związku Młodej Pol-1 
semityzmowi, za solidarnością »kt 
chłopami i Z. N. P., — zapowiada Z przebiegu zjazdu Z.Z.Z. i ozoj 
jąc przystąpienie do energiczniejnowej młodzieży wiejskiej widzi-! 
szej walki w terenie. mv. że praca p. Koca równa się]

Odbył, się też zjazd sanacyjne#kleceniu obozu z różnych pozosta-j 
Związku Związków ZawodowycIgści i resztek b. BBWR. Klecenie]

do konsolidacji. O swoich sie nie
i {wspomina. Rzecz zrozumiała, źe 
f powinni na tvle być wychowani. 
I\żeby sami przyszli.

A jednak —?
Jednak nie zrobili tego! Gorzej 

— bo zaczynają sami stawać dęba 
i — łączyć się we własne partyjki.

Są niezadowoleni. — Płk. Koc

(Z. Z. Z.), który organizuje sekteto posuwa się b. wolnym krokiemf 
robotniczy dla Ozonu. Praca ta jtmimo... biletów darmochowych* 
dnak nie dała spodziewanych w^przydzielanym „Ć.L 
r/l-ów. albowiem na plac oozost:szczególnych zjazdów.

’ Z. Inne zv awod

próżno prosi, błaga i grozi. Nic 
nie pomaga. Jakby mu na złość 
powstaje lewica sanacyjna, kluby 
ideowe w sejmie, różne gazety —* 
całkiem inaczej od niego pojmują* 
ce zjednoczenie narodu, chociaż też
po sanacyjnemu. Jeszcze pozatem 
jedna kłoda grozi Kocowi zwale* 

delegatom** puJ ciem go z nóg, — powiadają mu
11 a (Ciąg dalszy na stronie 2=ei)
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(Dalwy dąs se strony bej)
T^ni legioniści, że nie on jest spadj 
kobiercą idei Piłsudskiego, nie on

IGdańsk Rzeszy hitlerowskiej
Ostatnie wydarzenia gdańskie „pierwszy krok na drodze do! stanie istnieć! Gdańsk jest już «   i i - .u : . • a    „ -..i.. .... 1..11.. *:i:„ _____ t* .

\xńela w życie testament MarszałJ 
kt Marszałek przecież był somali- s • . ,
stą. matego tylko oni - na lewicy i ^wołały wiel^’e interesowanie 
siedzący mają prawo nazywać się |h,Ie A społeczeństwie polskim 
prawymi pilsńdczykami! 4ai°. rowPiez 1 zagranicą. I tak np.

orzeczenia reaneksji Gdańska zo-[ 
stał dokonany, a rozwiązanie

JUZ
tylko filia polityczną Rzeszy hit,

I są objawy, że płk. Koc na­
prawdę zrezygnuje z Testamentu 
— a zacznię czerpać natchnienie i 
totalne pomysły u p. Dmo-wskiego. 
Maluczko — a ujrzymy go siedzą­
cego na prawicy p. Romana, oka-i 
dzonego kłębami ozonowego dy­
mu!

Sprawdza się więc na tym naj 
tzym przykładciwym wycinku źy* 
cia politycznego stara i sprawdzo­
na niejednokrotnie zasada życio-! 
j.wa, źe syn nie zawsze wrodzi się w ,

opinia francuska bardzo żywo ko­
mentuje ostatnie bezprawia hitle­
rowców gdańskich.

„Information'1 w artykule „O- 
panowanie Gdańska przez hitlerow
ców“ pisze, źe

niemieckiego centrum katolickie­
go jest ostatecznem zglajchszał- 
towaniem Gdańska z Rzeszą!

„Teoretycznie wprawdzie 
Gdańsk pozostaje jeszcze nięza- 
leżnem wolnem państwem, lecz 
praktycznie niezależność ta prze

lerowskiej. Berlin i Wilhdm- 
strasse dyktują i kontrolują 
wszystkie ruchy władz gdań­
skich A
Wkońcu pismo podkreśla, że 

Hitler pod pokrywką paktu z Pol­
ską potrafił usunąć wszdkie wpły. 
yy w Gdańska łącznie z polskimi!

Włoskie propozycje
w sprawie Hiszpanii

ojca i można do tego doskonale 
prówmoź zastosować przysłowie, że 
natuia ciągnie wilka do lasu! 1 terwencji. Wszelkie propozycje wy 
_ Sprawdza się dalej — ze roz- £ suwane ze strony Francji czy An- 

| glii, odrzucane były początkowo 
przez przedstawiciela Włoch, wre­
szcie przedstawiciel ów ambasa- 
dor Grand i wysunął taką propo­
zycję: by wysłać do Hiszpanii mię­
dzynarodową komisje któraby u- 
staliła dokładną liczbę ochotników 
cudzoziemskich walczących po obu 
stronach, a następnie by komisja 
ta rozciągnęła kontrolę nad ewa­
kuacją tych ochotników z Hiszpa­
nii. Obecnie jako pierwsze pominię­
cie, proponują Wiochy wycofanie 
po 2,000 ochotników z każdej stro­
ny. '

kładowa akcja, zaczynająca się z 
jednegokońca jakiejś rzeczy — 
powoduje zmobilizowanie obrony 
z drugiego kolńca. Wiadomo prze­
cież, — że akcja wywołuje reakcję. 
Dowody w polityce n imy. Nowe 
Stronnictwo Pracy i współpraca 
stronnictw opozycyjnych.

Jeszcze jeden objaw również b. 
doidatni, jeśli chodzi o przyszłość 
polityczną kraju — świadczy c 
sprawdzaniu się naszych pirzy-
puszczeń. Mówiliśmy bowiem, że 
idea może się zrodzić jedynie w 
atmosferze dążeń i pragnień. I dą. 
zenia tę musza być jedne! Tymcza 
sem zaglądnijmy w powódź pisrr 
Ideowo-sanacyjnych, to skonstatu- 
jemy, że co. głowa to rozum, sio 
twem galimatias ideowy. A z gali 
matiasu nic poczciwego jeszcze ni< 
powstało.

Swor.

g W Londynie obraduje nad 
sprawą hiszpańską komitet niein-

Kiedy już rozpocznie sie ewa­
kuacja ochotników cudzoziemskich 
z Hiszpanii, Włochy zgadzają sie 
przyznać obu stronom walczącym 
w Hiszpanii praw stron wojują­
cych.

Delegat niemiecki poparł pro­
pozycje delegata Włoch, a delegat 
sowiecki zrdbił tylko pewne za­
strzeżenia.

Komitet nieinterwencji opra­
cowuje obecnie tekst rezolucji w 
sprawie powziętego porozumienia. 
Należy przeto sadzić, że ze spra­
wy hiszpańskiej nie wynikną dla 
Europy żadne groźne niespodzian­
ki.

DALSZE GWAŁTY.
A tymczasem bezprawi, szerzą 

się w zastraszający sposób. Policja 
gdańska w bezprawny sposób za­
trzymała dwóch polskich inspekto­
rów celnych pod pozorem Poszu­
kiwania u nich skradzionych łowe 
rów. Pomimo, że inspektorzy na­
tychmiast1 okazali swoje legityna- 
cje, policjanci gdańscy siła pne 
prowadzili ich na posterunek poi 
cji, celem przesłuchania.

Policja gdańska przeprowadzi.
ła rewizję domową w mieszkaniu 
przywódcy centrum C 1 ' .centrom gdańskiego.
dra Kurońskiego, który jest rów­
nocześnie austriackim konsulem 
generalnym w Gdańsku. W spra­
wie rewizji poseł austriacki w War 
sza wie bedzie interweniować u rzą­
du polskiego.

Zbombardowanie francuskiego statku

Niema rozłamu
W Związku Hallerczyków
W związku z pogłoskami jakie 

ukazały się w prasie, po warszaw­
skim zjezdzie Hallerczyków, pre­
zes Zarządu Głównego Zw. Haller­
czyków pułk. dr. Modelski publi­
kuje, iż nie ma żadnego rozłamu

Mimo iż bezpieczeństwo żeglu. 
gi na morzu Śródziemnym pilnu­
ją wojenne eskadry Francji i An 
glii, zdarzają się iednnl- c=d 
czasu do czasu napady na płynące 
statki.

W niedzielę francuski statek 
„Oued Mellah“ płynący z Marokko 
do Port Yendres z ładunkiem wino 
gron został zbombardowany o 50 
mil na wschód od Barcelony przez 
nieznanego pochodzenia samolot. 
Jedna z bomb trafiła w statek.

Załoga wezwała przez radio po­
mocy i została wzięta na pokład 
u\Tóeh francuskich okrętów wojen 

na miejsce. Opuszczony przez za­
łogę statek doznał poważnych u- 
Szkodzeń, utrzymuje się jednak na 
powierzchni morza i jest nadzieja 
uratowania go. Kontrtoipedowńec 
zabrał na swój pokład załogę zbom 
bardowanego statku.

Klub ozonowy w sejmie

KOSZMARNY BILANS.
Bilans ostatnich kilku dni jest 

doprawdy koszmarny. W ni®, 
wyjaśniony sposób ginie na terenie 
Niemiec dwóch polskich kolejarzy 
zwabionych do Rzeszy z Gdańska. 
Następnie ginie zawiadowca stacj! 
w Gdańsku "wraz z żoną i wreszcie 
polski urzędnik bankowy ze swym 
kolegą, studentem.

Wszyscy „zaginieni^ byli na te 
renie Gdańska działaczami społeci 
nymi, pracującymi dla obrony poi. 
skiego stanu posiadania.

Opinia -polska musi domagać się 
ukrócenia tego rodzaju niesłychn 
nych praktyk i w razie, gdyby po 
szukiwania „zaginionych“ nie da 
ły rezultatu, odpowiedzieć jak naj. 
ostrzejszymi represjami wobec 
Niemców zamieszkałych w Polsce,

W Związku Hallerczyków.

Gleichszaltunek
zielonycK Koszul

W niedzielę dn. 24 bm. odbył się 
w Warszawie zjazd Związku Mło­
dzieży Ludowej tak zw. zielonych 
koszul, któremu przewodził ongiś 
•Polakiewicz.

Zjazd uchwalił gleichszaltunek 
ozonowy tj. uchwalił rozwiązać 
organizację Związku Młodzieży 
Ludowej i przystąpić do sekcji 
młodzieżowej Ozonu tj. do Zwią­
zku Młodej Polski.

Jak wiadomo tak konstytucja 
kwietniowa, jako też i ordynacje 
wyborcze nie przewidują isnienia 
na terenie sejmu czy senatu pąr7 
tyj politycznych. Tak też było 
dotychczas, w sejmie bowiem ist­
niały tylko grupy posłów skupia­
jących się według dzielnic z któ­
rych wyszli. Były coprawa zamia­
ry założenia w sejmie klubów po­
litycznych. ale nie zgodził się na 
to marszałek sejmu Car

Ostatnio bawił z wizytą u mar­
szałka sejmu Cara pułkownik Koc. 
Tematem rozmowy miało być zgło­
szenie przez pułk. Koca nowego 
klubu politycznego w Sejmie, a

mianowicie klubu posłów Ozonu. 
Według przypuszczeń klub ten bę­
dzie liczył od 60 do 80 posłów. Re­
szta jakoś n:e bardzo kwapi się do 
tworu pułkownika Koca. a. liczył 
m że wszyscy posłowie hurtem po- 
eca do jego obozu.

Inna rzecz znowu z rejestracją 
10wego klubu. Poprzednio marsz, 
lar nie chciał zatwierdzić klubów 
^litycznych, boć to jest niezgodne 
konstytucja i z ordynacjami wy- 

orczymi, jednak teraz klub Ozonu 
ędzie z pewnością zatwierdzony.

Czasy się bowiem zmieniają, a 
<a swoich czegóż się to nie robi.

Tak postępuj®
niemiecka mniejszość w Polsce

Toruń (ag). Mieszkańcy Silna 
i Grabowa, pow. toruński. Polacy 
— w czasie tygodnia LOPP na 
oknach swoich domostw nalepili 
nalepki LOPP. Prawie wszystkie 
szyby, na których znalazły się na 
lepki, zostały wybite przez niemieć 
kich węyrostków.

Straty wynoszą kilkaset złotych

25 milionów 
okólników

Motywy wyroku
w procesie aferzystRi

FleiscHerowej

Opracowane zostały już moty- 
*wy wyroku w procesie Hindy Flei 
seherowęj. Motywy te są bardzo 
obszerne i obejmują około 100 strou 
druku. B ędą one doręczone skaza­
nym w najbliższym czasie. Roz­
prawa apelacyjna w tym procesie 
odbędzie się prawdopodobnie z koń 
cem listopada lub z początkiem 
grudnia-

Pretensje prof. Picorda do Polaków
Przed pewnym czasem bawił w Poh 

sce słynny profesor belgijski Piecai’d, 
który badał możliwości dokonania lotu 
do stratosfery na balonie wykonanym 
w polskich zakładach halonowych w 
Jabłonnej koło Warszawy. Ponieważ 
prof. Piecard nie posiadał funduszów 
na koszty sporządzenia balonu,, przeto 
zrezygnowaf z zamiaru zamówienia ba= 
łonu stratosferycznego w polskiej wy« 
twórni, a razem i z lotu stratosferycz* 
nego.

Wobec tego wśród polskiego świata 
naukowego powstała myśl by lotu stra 
fosferyczuego dokonać przez polskich

uonych i pilotów balonowych i na 
bonie wykonanym w Polsce.

V związku z tym prof. Piccard za« 
nścił w prasie zagranicznej oświads 
cxie zastrzegając sie przeciwko „wy* 
kcystywaniuw przez organizatorów 
pikiej wyprą wy stratosferycznej je* 
gdanów i pomysłów.

•oprawdy zdziwić musi każdego 
tai stanowisko prof Piccarda. który 
ch urządzić monopol na loty strato* 
sfłczne. Nauka jest własnością o* 
gó[ i sięganie po nowe zdobycze na* 
uke nie może być przy nikim zmos

W związku z akcja podjętą przez 
premiera Skladkowskiego w sprawie 
zwalczania biurokracji w urzędach pań 
stwowych i administracyjn., ustalone 
zostały ciekawe dane, dotyczące iloś. t 
okólników wydanych przez poszczegóL 
ne resorty do podległych urzędów. 
Okazuje się, że statystyka rozmaitych 
okólników, osiągnęła zawrotna cyfrę 
25 milionów Cyfra ta nie obejmuje o* 
kólników tajnych i poufnych.

Oczywiście wszystkie te okólniki 
utrudniają jedynie życie w Polsce. W 
interesie obywateli należy skończyć z 
masowym wydawaniem okólników, wy 
tworem dusznej biurokracji, nie liczą* 
cej się z wymogami życia współczes* 
’ego.
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Dzieje krwawego zbira 
Beli Kuna

60000 morderstw z nakazu zbira
Jak to już podawaliśmy władze 

sowieckie aresztowały osławionego 
komunistę Belę Kuna, który w ro­
ku 1919 dokonał przewrotu komu­
nistycznego na Węgrzech i przez 
133 dni sprawował krwawo rządy 
w tym kraju.

Po oswobodzeniu Węgier od te 
go krwawego zbira, zbiegł on do 
Rosji gdzie sprawował funkcje sze 
fa czrezwyczajki na Krymie. W 
okrucieństwie przelicytowywał on 
nawet najstraszniejszych siepaczy 
bolszewickich. Według oficjalnego 
raportu dra Łodygeńskiego, b. dy­
rektora komitetu Czerwonego 
Krzyża dla niesienia pomocy ofia­
rom wojny domowej w Rosji, dzia 
łalność Beli Kuna na Krymie 
krwawo się zapisała.

I tak w czasie swego urzędowa 
nia Bela Kuhn kazał rozstrzelać 
7500 osób w Teodozji, przeszło 
12.000 w Symferopolu, przeszło 
10.000 w Sewastopolu. 6.000 w Ker 
czu, przeszło 5.000 w Jałcie, w tem 
17 pielęgniarek i 3 lekarzy Czer­
wonego Krzyża.

W miejskim sanatorium w Ałup 
ce kazał rozstrzelać po kolei u wej 
ścia do zakładu 272 rannych i cho­
rych; — ci. którzy nie mogli iść o 
własnych siłach,, zostali zaniesieni 
na noszach na miejsce kaźni.

W przeciągu kilku miesięcy w 
rozmaitych miejscowościach Kry­
mu z rozkazu Beli Kuhna według 
zenań wiarygodnych świadków7 roz 
strzelano i zamęczono porad 60.000 
mężczyzn, kobiet, starców j dzieci.

Kiedy w 1928 r. aresztowano 
Belę Kuna przebywpjąeego pota­
jemnie we Wiedniu i chciano go

wydać Węgrom, Rosja sow. pod­
niosła wielki krzyk w jego obronie, 
głosząc że Bela. Kuhn jest najwię- 
kszą osobistością polityczną Euro­
py współczesnej i że za jego śmierć

zbir,
towany 
przez

aresz- 
jest

boi szew i-
ków jako zdraj­
ca i ostatni drab, 
a sad nad nim od 
będzie się wkrót­
ce.

odpowie burżua- 
zja wszystkich 
krajów.
Dziś tenże sam 

Bela Kuhn, krwa
_ kosi ba Karo-Pranrb r 
Doshonafą przyprawa do 
W1nrnbfW^łrn'Pnlt^ni ^Gbu 

praktycznych kostkach'

Położenie io Palestyn e nadal groźne
Wrzenie arabskie w Palestynie 

ani na chwilę nie przycicha. Wy­
padki napadów7 na żydów i na po­
licję angielską coraz to bardziej się 
mnożą.

Władze angielskie nakazują o- 
puszczenie przez mieszkańców ca­
łych rejonów, obejmujących, nie­
raz po parę wsi, by następnie prze 
trząść krok za krokiem domostwa, 
pola i zarośla.

Zarządzenia takie spadają nie­
spodzianie i usunięcie sie ludności 
musi być natychmiast dokonywa­
ne. Zarządzenia te powodują jesz­
cze większe rozwścieczenie Ara­
bów.

Jerozolima. Angielskie władze 
wojskowe wysadziły w powietrze 
trzy domy w miejscowości Daha- 
ria. Zarządzenie to jest odwetem 
za napad na posterunek policyjny 
w’ Daharia nad Hebronem. Wioska

w ciągu nocy została otoczona 
przez oddział angielski. W godzi­
nach rannych angielski oficer po­
licji zwrócił się do mieszkańców z 
żądaniem wydania broni i amuni­
cji zrabowanej podczas napadu na 
posterunek policyjny. Wskutek od 
mow’y mieszkańców' przeprowadzo. 
no we wszystkich domach rewizję, 
która jednakże nie dała wyników. 
Oddział saperów wysadził w pewne, 
trze trzy domy, następnie wycofał 
się pod silną ochroną policyjną.

Jerozolima. — Pomimo za- 
ostrzonych środków ostrożności 
przedsięwziętych przez policję, do­
szło w ciągu soboty i niedzieli w 
całej Palestynie a zwłaszcza w Je­
rozolimie znowu do nowych, czę­
ściowo krwawych zamieszek.

Niektóre szcziepy arabskie pro­
klamowały wojnę świętą przeciw7 
Anglii z królem Hedżasu Feisaiem 
na czele.

Kpi, czy o drogę pyta?
Wójt gdańsKi Greiser zapewnia o „lojalności** wobec PolsHi

Niemieckie biuro prasowe, D.i Greiser przyjął w czwartek radcę 
N. B.. doncŁi pod tytułem „W o-j legacyjnego Perkowskiego, zastę- 
twarte karty z Polską”: ' pyjącego dyplomatycznego zastęp-

Prezydent senatu gdańskiego

SKonfisKowane nazwisko

cę Polski w Gdańsku min. Chodac. 
kiego. Prezydent Greiser poinfor­
mował radcę Perkowskiego o przy­
czynach rozwiązania partii centro-

z państwa szczęśliwości 
proletariackie;

Już tylko 35 zastrzelono 
w ciągu dnia

„Front Robotniczy", organ Związku Zw. 
Zawodowych, zamieszcza list prezesa tego 
Związku do p. premiera. Przytaczamy treść 
tego listu:

„Cenzura warszawska skonfiskowa­
ła cały mój artykuł w ostatnim nume­
rze „Frontu Robotniczego". Artykuł był 
podpisany mojem imieniem i nazwiskiem 
Pan cenzor był łaskaw skonfiskować ró­
wnież moje imię i nazwisko. Z tego wyni­
ka dla ranie wielka trudność. Jeżeli bę­
dę nadal używał swojego nazwiska, na­
rażę się z pewnością na ściganie przez 
sądy za rozszerzanie zakazanych dru­
ków. Jeżeli posłusznie poddam się orze­
czeniu p. cenzora stanę się bezimiennym 
obywatelem, pozbawionym możliwości 
życiowych związanych z posiadaniem 
legalnego nazwiska.

W tem kłopotliwym położeniu zwra­
cam się do Pana Ministra spraw wew­
nętrznych z prośbą o załatwienie tej 
sprawy. Proszę o przyznanie mi z urzę­
du innego imienia i nazwiska, albo o za­
pewnienie bezkarności, jeżeli będę w 
przyszłości podpisywał się swojem po 
ojcu odziedziczonym nazwiskiem i nio- 
jem chrzestnym imieniem, to znaczy:

jeżeli 
druki.

W

będę rozszerzał skonfiskowane

nadziei, źe Pan Minister użyje
znanej swej energii dla wybawienia mnie 
z tej trudności, kreślę' się z wyrażeniem 
pełnego poważania i szacunku

Prezes pierwszej Rady ministrów 
niepodległej Polski, 

kilkakrotny minister robót publicznych, 
b. oficer I. Brygady L. Polskich 

obecnie prezes C. W. ZZZ.
Numer legitymacji „Virtuti Militari“ 7490 

Sulejówek, 14 października 1937.“

Człowiekiem, który ma tyle kłopotów, 
jest p. Jędrzej Moraczewski.

wej w Gdańsku 
informacji tych 
wicielowi Polski 
„niemieckie” nie 
wiązane, bowiem

zaznaczając, źe 
udziela przedsta- 
mimo iż władze 
są do tego zobo- 
rozwiązanie par-

tli centrowej jest czysto wewnętrz­
ną sprawą W. M. Gdańska. Dalej 
Greiser zapewnił, iż rozwiązanie 
partii centrowej „nie będzie miało 
żadnego ujemnego wpływu na po­
łożenie ludności polskiej”.

Zapewnienia te wójt gdański 
Greiser składał w czasie gdy sie­
pacze hitlerowscy porwali już pią­
tego działacza polskiego wtrącając 
go do więzienia.

Sudeckie brednie

Przerwa w zajęciach 
szKolnych

Na podstawie zarządzenia Min. 
f światy. Dzień zaduszny przypada­
jący we wiórek, dnia 2 listopada 
wolny będzie od zajęć szkolnych. 
W ten sposób w r. b. ze względu 
na szczególny zbieg dni świątecz­
nych nastąpi trzydniowa przerwa 
w zajęciach w szkołach powszech­
nych i średnich. Lekcje zawieszone 
będą od 31 października do 2 listo­
pada włącznie.

Obok ciągłych bredni na temat, 
„żydokomuny”, kołtuństwo endec­
kie zarzuca ruchowi ludowemu to 
że ruch ten stoi na stanowisku kia 
sowości.

Jak nieuzasadnione są mniema­
nia i twierdzenia endeckie niechaj 
poświadczy następujący fakt:

W czasie sierpniowego strajku 
rolnego aresztowany został m. in.

hrabia. Drohojowski z Cieszacina 
Wielkiego w pow. jarosławskim.

Dnia 6 października przybyło 
do majątku hrabiego 915 osób z 15 
okolicznych gromad i w ciągu 4 
godzin wykopało i zakopcowalo 
wszystkie kartofle i buraki.

Gdzież więc jest ta klaso wość 
chłopska, widziana w ruchu ludo­
wym przez endeckich menerdwl

Poświęcenie i otwarcie linii Kolejowej
Sierpc — Brodnica

W niedzielę 24 bm. odbyło się 
poświęcenie i otwarcie nowowybu- 
dowanej linii kolejowej Sierpc — 
Brodnica. Nowa linia od Sierpca 
do Brodnicy liczy długości 55 km 
a wraz z łącznicą kolejową w Pło­
cku, otworzy całkowicie szlak ko­
munikacyjny Łódź — Kutno — 
Sierpc — Brodnica, który ułatwi 
wywóz produktów rolnych z Ma.

zo^za i wschodni ej części Pomo­
rza do okręgów przemysfowych Ło
dzi i Zagłębia oraz dowóz 
i artykułów przemysłowych 
runku odwrotnym.

Poświęcenia nowej linii 
nał biskup pomorski Okoń

węgla 
w kie

idoko- 
iewski.

zaś otwarcia minister komunikacji 
Ulrich.

. W sobotę 23 bm. sytuacja w Bo 

. sji sowieckiej „poprawiła się nie, 
t co”, bo w dniu tym rozstrzelano 
L już tylko 35 osoby.

Według danych, przytaczanych! 
przez prasę sowiecką, w ciągu 
ostatnich miesięcy usunięto ze służ 

i by 114 prokurentów, 69 prokura­
torów, usuniętych ze stanowiska, 
aresztowano za należenie do ono- 

. zycji i wystąpienia antypartyjne, 
resztę aresztowano za złodziejstw^a.

Na wysokiego dygnitarza so. 
wdeckiego Żdanowa następcę za­
mordowanego Kirolwa, dokonano 
zamachu. Zamachu dokonał mło­
dy student komunista. Żdanow 
znajduje się ranny w szpitalu.

Były starosta defraudant 
wylądował w więzieniu

Sąd okręgowy w Piotrkowie skazał 
niedawno b. starostę rawsko mazo* 
wieckiego Eugeniusza Rogawskiego za 
popełnienie nadużyć na 3 lata więzień 
nia.

Po ogłoszeniu wyroku, prokurator 
Bacciarelli, zgłosił wniosek o natychs 
miastowe osadzenie skazanego w wię* 
zieniu ze względu na wysoki wymiar 
kary.

Sąd wniosek odrzucił i zastosował 
jedynie dozór policyjny.

Ostatnio w sprawie tej nastąpił sem 
sacyjny zwrot.

Z polecenia prokuratora Rogaw* 
ski został aresztowany i osadzony w 
więzieniu piotrkowskim.

Morderca woził przez 3 doi 
zwłoki swych ofiar

Dwaj policjanci w Nowym Jor 
ku obserwowali przez dłuższy czas = 
samochód, w którego głębi siedzia­
ły dwie nieruchome posfacie, pod­
czas gdy szofer spał snem spra­
wiedliwego. Obudzili oni szofera, 
który przeraził się straszliwie, wi­
dząc mundury policyjne. W chwi­
lę później stróże bezpieczeństwa 
przekonali się, że na tylnym siedzę 
niu ulokowane są zwłoki dwojga 
osób starszych.

Szefer A. J. Dweyr, w którego 
kieszeni znaleziono cenne klejnoty 
i 200 dolarów, wyznał natychmiast, 
że to on zamordował tych dwoje. 
Był to jego chlebodawca 66-letni 
dr. Littlerfield i jego 64-leinia żo­
na. Po krótkiej sprzeczce szofer za 
bił doktora i zniósł jego trupa do 
auta. Następnie powiedział dokto­
rowej, że mąż jej zachorował w sa 
mcchodzie, a gdy staruszka uwie­
rzyła i przyszła, zamordował i ją 
również.

Przez trzy dni błądził potem szo 
fer po Nowym Jorku, wożąc w a u-
cie trupy zamordowanych. Ale po 
upływie tego czasu siły jego wy­
czerpały się i zasnął. Na przesłu­
chaniu _ przyznał się szczerze do 
wszystkiego i prosił sędziego śled­
czego, by go skazano jak najszyb­
ciej na karę śmierci, po czym na­
tychmiast zasnął znowu z wyczer­
pania. ’ " .
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Niefortunne występy „naczeinego prezesa"
Dnia ^2 października b. r. odbył się 

w Żninie szumnie reklamowany wiec 
publiczny niejakiego p. Wojciechows* 
kiego z Pomorza. Już na kilka dni na­
przód rozdawano -po wioskach powiatu 
źnińskiego, ulotki zapraszajace wszy* 
stkich na ów wiec. — rolników, robot­
ników. kupców, przemysłowców, rze*

chwalstwa p. Wojciechowskiego, że 
jest on reprezentantem 15% zorganizo* 
wanego rolnictwa i żę imieniem te j or= 
ganizacji był przyjmowany przez wice* 
premiera Kwiatkowskiego. Kiedy jed* 
nak udowodniono mu że on wogóle nUł

reprezentuje nikogo i nie jest do tego 
zdolny, prędko wiec rozwiązał, aby nic 
słuchać więcej gorzkich wyrazów.

Wyjechał więc p. Wojciechowski ze 
Żnina jak zmyty.

Magda

mieślników, jednym słowem wszyst­
kich kto żyje.

Po tak szumnej reklamie na wiec 
przybyło aż 16 osób, ciekawych co po­
wie nowego, jak chciałbv uzdrawiać 
rolnictwo ów p. Wojciechowski co nie 
potrafił gospodarować na swym go* 

- spodarstwie. Między przybyłymi było 
również i 10 rolników ludowców, któ­
rzy będąc na targu weszli na salę, z 
ciekawości- i zarazem by powiedzieć 
p. Wojciechowskiemu że pow. żnińsk: 
już dawno przestał być żerowiskiem 
ula tego rodzaju mącicieli iak p. Woj­
ciechowski.

Z przemówienia p. Wojciechowskie­
go w którym bredził jak w malignie 
nikt mądry nie był. Miał chęć zaata­
kować mówca i ugrupowania polityez* 
ne lecz nie miał cywilnej odwagi do 
tego, prawdopodobnie z obawy przed 
niepowodzeniem. Podjeżdżał więc pod 
kółka rolnicze, że brak im programom 
wości i planowej obrony interesu rob 
nictwa, lecz z obawy by nie być poko­
nany przez kólkowiczów. zaniecha! i 
tego podjazdu. Mówił dalei że pragnie 
wielkiego odrodzenia gospodarczego, 
które według jego wywodów winno na* 
stąpić przez ostre cięcia, (nie wiadomo 
czego), przedstawiał wielki plan które 
go sam jeszcze nie posiada, pomimo, 
żę jak sam oświadczył, już 10 lat 
nad nim pracuję.

Najwięcej chodziło mu o jakiś Kom 
gres rolniczy który ma się odbyć w 
Warszawie, do którego zachęcał chło* 
pów, oraz aby za nim prowadzili propa 
gandę. Przy końcu swego bredzenia od 
którego słuchacze ziewali, życzył so­
bie uniknąć dyskusyj. oświadczając że 
nie ma na czym dyskutować. Kiedy 
jednak chłopi zażądali dyskusji był 
zmuszony ja otworzyć.

Warto było posłuchać dyskusji w 
której zabrali glos pp. Wysocki. Ziem* 
ba, Strauba. kupiec Smorowski i Ma« 
gda z Wągrowjeckiego. P Wojciecho­
wski zasypany szeregiem pytań mu* 
sial się rumienić kiedy mu udowodnić* 
no że pragnie tworzyć coś. czego sam 
nie pojmuje i że powiat żniński prze* 
stał być tym ogniskiem w którym on 
mógłby usmarzyć pieczeń dla siebie. 
Najznamienniejszy był moment samo*

Katastrofa zderzenia sie szybowców
Na szybowisku w Tęgoborze 

pod Nowym Sączem w Małopol- 
sce wydarzyła się katastrofa szy­
bowcowa, pociągając za sobą dwie 
ofiary.

W sobetę przed południem, ko­
rzystając z pięknej pogody, wy­
startowało z lotniska kilkanaście 
szybowców.

Około godz. 16-ej. jeden z nich, 
typu „Sroka", pilotowany prze*

Rudolfa Kolmana, zderzył się w 
powietrzu z szy bowcem „Komar", 
prowadzonym .zez Piotra Czar-i 
tołomneg-e.

Skutki zderzenia były fatalne.' 
Oba szybowce runęły na ziemię 
Spod szczątków zdruzgotanych a 
paratów wydobyto Kolmana już 
bez życia. Czartołomnego w sta­
nie beznadziejnym przewieziono do 
szpitala.

Kradzież zwłok dziecka z wozu
Do pewnego lekarza w Jarosła­

wiu w MalopoDce przybył z okoli­
cznej wsi wieśniak z ciężko chorym 
dzieckiem.

Lekarz stwierdził zgon niemo­
wlęcia. Wtedy ojciec pozostawił 
zwłoki w zawiniątku na furze, a 
sam udał się do składu trumien. 
Chwilowa jego nieobecność wyko­
rzystał złodziej i skradł zawinią-

tka. Z „łupem" swoim uęiekł w je­
dną z bocznych uliczek j tam roz. 
winął zawiniątko. Przerażony za­
wartością porzucił dziecko. Maka 
bryczny pakunek znalazł jakiś 
przechodzień, który odniósł zwłoki 
do komisariatu.

Po pewnvin czasie zgłosił się 
tam nieszczęśliwy ojciec, któremu 
oddano zwłoki.

Krwawy zbrodniarz zawiśnie
Do kancelarii Pana Prezydenta 

Rzeczypospolitej wTpiynęlo poda­
nie Romana Kosińskiego, skazane­
go na karę śmierci za krwawy na­
pad rabunkowy przy ulicy Hru­
bieszowskiej w Warszawie, gdzie । 
zamordował właścicielkę sklepu 
Choińską i jej służącą oraz ciężko 
ranił Choińskiego.

Kosiński za zbrodnię swą skaza 
ny zostałny został na karę śmierci 
przez wszrstkie trzy instancje są­
dowe. P. Prezydent z prawa łaski 
nie skorzystał. Kosiński będzie za­
tem powieszony w najbliższym cza 
sie. «

Skazany spędza czas w oczeki­
waniu na ostatnia godzinę w peł- 
nep rezygnacji. Krwawy zbrod.

niarz siedzi godzinami nieruchomo 
w celi, nie zamieniając z nkm sło­
wa. Jedyne jego życzenie, jakie 
zgłosił władzom więziennym, t'o po 
większenie racji papierosowej.

Kto miał szczęście?
2»gi dzień ciągnienia.

10.000 4: 15116
5.000 zł: 151942
2.060 zł: 1832
1.000 zł: 179^76
500 zł: 12359 17635 22771 44714 44929

166977 111435 139985 194857
40« zł: 53840 68398 62587 190307 194040
200 zł: 10898 35824 79850 49270 136079 

183251
150 zł: 6793 7936 14736 14604 19702

LUDWIK WELH 65)

.BELHlUHn"
(Powieść współczesna)

Adaptacja Eueenjiisza Bałuckiego
Naprzykład rozmowy z władzą 

mi tubylczemi większych i nawet 
mniejszych osiedli.

Poco? Komu to potrzebne?...
Mógłby wyliczyć inne, też cie­

kawe spostrzeżenia.
' Odsunięcie Huysmansa od naj­
ważniejszej. jego zdaniem, pracy.

Śmierć Guluma, którą ten urzę­
dnik papierowy uważał za zwykłe 
morderstwo rabunkowe...

I teraz ja!... Wogóle nic nie ro­
zumiem — pomyślał doktór Bos 
koop i spojrzał na obraz-.

-Śmiej się, stary, śmiej! Masz 
zupełną ra^ję, jestem poprostu 
starym osłem!...

Jednak trzeba pójść zaraz do 
Liljany. Siedzi, rzeczywiście w 
hotelu. Tak rzadko wychodzi gdzie 
kolwiek, a zwłaszcza o tej porze, 
gdy jest jeszcze bardzo gorąco... 
Jest na pewn<« w hotelu.. pójdę i 
powiem, że wyjeżdżamy do Bata- 
sdi.

Czego się rumienisz, przyjacie­
lu?

Za mnie?...
I w tern masz rację, bo jestem 

rzeczywiście starym osłem!
Trzeba iść do Liljany już choć 

by poto. by z nią porozmawiać i o 
niczem innem nie myśleć...

Tak, tak. idę w tej chwili!
...Lecznica chorób podzwrotnh 

kowych...
Marzyłem nieraz o tern stano­

wisku... Było moim celem, gorą­
cem a tajemnem życzeniem... My- 
ślałem o tej lecznicy. Bardzo czę­
sto.

— Bhutan!... Gdzie on się po­
dział?

Wyszedł na oszkloną werandę?
— Bhutan.!
W drugich drzwiach werandy, 

prowadzonych do stołowego, uka’ 
zał się sługa.

— Bhutan, powiedz mej ouf- 
frouw, że ja... ’

Raptem z suchym. ostrym 
dźwiękiem prysnęła wielka szyba 
— za pierwszym kamieniem posy­
pał się grad następnych.

Zdarzają się momenty, w któ‘ 
rych dużo zależy od przytomności 
umysłu.

W sekundę po rozbiciu szyby 
doktór Boskoop odskoczył wbok i 
upadł na podłogę z szybkością, o 
jaką go trudno było posądzić ze 
względu na wzroet i wagę.

Goś syknęło w powietrzu.
Przeleciało.
Wszystko trwało zaledwie pa­

rę chwil. t
I skończyło się także niespodzie­

wanie, jak zaczęło.
Doktór ostrożnie podniósł gło­

wę.
Bhutan stał oparty o odrzwia.
Był zupełnie szary ze strachu 

i bezdźwięcznie poruszał wargami.
Boskoop był też blady.
Rzucił krótkie spojrzenie na o- 

gród. potem przeniósł wzrok na 
wewnętrzną ścianę werandy.

Podczołgał się bliżej — chroni­
ła go dostatecznie wysoka balu* 
strada kamienna.

Wreszcie znalazł.
W drewnianej ścianie werandy 

sterczała gruba i^i, długości pię­

I Zjazdy i zgromadzenia
Stronnictwa Ludowego

Pow. Radzyń: W dn. 31 paździerab 
ka br. w Międzyrzeczu, w lokalu Se* 
kretariatu powiatowego odbędzie się 
konferencja Zarządu Powiatowego i 
Prezesów wszystkich Kół S. L. z pow. 
radzyńskiego. Sprawy bardzo ważne 1 
pilne. Prosimy o konieczne przybycie 
wszystkich wyżej wymienionych.

Prezes Pow. S. L. Józef Zaniewicz.

Pow. Pińczów: W niedzielę 31 paż 
dziernika o godz. ll=ej rano odbędzie 
się w Kujawkach Małych, w domu ob. 
Józefa Dąbkowskiego zebranie Zarżą* 

gdu Pow. Str. Ludów. Przybycie, wszyst 
||kich członków Zarządu obowiązkowe.

V*prezes Pow. S. L. Fr. Janiga 
■ Pow. Pułtusk; Dnia 31 października 
■ odbędzie się konferencja Zarządu Pow, 
■ Prezesów i Sekretarzy Kół. oraz dzia* 
llaczy terenowych Stronnictwa Ludów. 
■ z powiatu pułtuskiego. Konferencja 
a od będzie się w Kacicach. Początek o 
■ godz. pej. Sprawy bardzo ważne. Przy* 
■ bycie wszystkich konieczne

Prezes Pow. S. L- K. Warda

Pow. Tarnobrzeg: W dniu 31 paź 
■ dziernika (niedziela) o godz. 10*ej ranc 
[odbędzie się w Grębowie, w domu wi* 

ceprezesa Pow. Zarządu S. L. WL Ko* 
zła. zebranie członków Zarządu Pow, S. 
L. wraz z Prezesami i Sekretarzumy 
wszystkich Kół Stronnictwa Ludów.-- 
Sprawy bardzo ważne, obecność wymię 
nionych obowiązkowa. Inni członkowie 
— nawet za legitymacjami nie mogę 
być obecni na zebraniu

Za Zarząd Pow. S. L.. Sekr. L. Korga

21404 22591 28320 34995 41564 44638 50091 
54529 61943 62659 62748 70471 74532 76619 
95694 96636 104938 110536 110825 123061 
124736 129637 133974 136472 141282 144770 
149383 159381 169987 187500

II. ciągnienie:
Stała dzienna wygran* 20.000 zł pa* 

dła na nr 150815
10.000 zł: 167592
5.000 zł: 106290
2.000 zł; 25696 153205
1.000 zł: 10071 110397
500 zl: 8710 129832 134765
400 zł; 5078 33089 34071 37418 50184 

56556 56429 62364 79040 108223 180961
200 zl: 

62728 82327
150 zł: 

39498 47091 
81666 87063

8331 25696 35665 35427
159786 170158 192496

3919 4625 23679 25574 
48095 55617 55413 66157
92351

107872 10872 108421
126289 129070 135360
141965 151429 173078

92778 98322
114946 116348
338967 139586
175422 180069

61661

25659 
• 80381 
104764 
120096 
139709

ciu do sześciu centymetrów. 
Wyciągnął ją, popatrzył p- d 

światło.
Potem wstał spokojnie na pro­

gu odwrócił się:
— Chodź tu, Bhutan.
Służący zbliżył się, drżąc na 

calem ciele.
Doktór Boskoop cofnął się w 

głąb pokoju.
— Uspokój się, Bhutan i zam» 

knij drzwi Nie te, id joto!
Tamte, na werandę!... Tak, a «e- 
raz idź i poproś do mnie mejoiuf- 
frow. Gdzie ona jest?

— Na górze, tuan... — wyiakał 
sługa: — Na górze... z dziećmL 
tuan...

— Więc powiedz, aby zeszła zn- 
raz do mnie na wół. Zostaniesz 
przy dzieciach, póki ona nie wróci. 
Zrozumiałeś?

— Tak, tuan...
Doktór Boskoop udał się do ga­

binetu lekarskiego,' potarł koniec 
igły o szkiełko, przykrył go dru­
gi em i włożył pod mikroskop.

— Zobaczymy, od czego tym 
razem miałbym skonać — mruknął 
pod nosem.

Kilka chwil patrzył u^ważnie, 
potem się wyprostował.

Tetanus. Bakcyle tężca.
(Ciąg dalszy nastąpi).
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Dlatego ze dobre oświetlenie jest zachę­
tą DO PRACY POLEPSZA JAKOŚĆ WYROBÓW 
I ZMNIEJSZA KOSZTY PRODUKCJI. By UZYSKAĆ 
DOBRE I OBFITE OŚWIETLENIE NALEŻY STO­
SOWAĆ NIEPRZEŚCIGNIONE W SWEJ JAKOŚCI

a
B

ZNAKOWANE W DEKALUMENACH 
GWARANTUJĄCE MAtE ZUZYCIE PRĄDU 

WYRÓB POLSKI.

Wiadomości bieżące Dwaj bandyci
ofiarami mordu rabunkowego

Czwartek* 28 października 1937
Czwartek: Szymona

Wschód słońca: 6.23; zachód: 16,18
Piątek: Narcyza

Wschód słońca: 6,25; zachód: 16.16
Sobota: Edmunda

Wschód słońca: 6,26; zachód: 16,14

• DZISIEJSZY NUMER „GAZETY" 
wydajemy w objętości 6 stron. Zara* 
tern 'dodajemy bezpłatny dodatek 
.GOSPODARZ 1 OSADNIK".

Pod miescowością Chrudzie, 
pow. Bielsko-Podlaskiego, znale­
ziono w lesie zwłoki dwóch męż­
czyzn z przestrzelonymi głowami. 
Delegowany funkconariusz P. P. 
stwierdził, że są to trupy groź­
nych, nieuchwytnych od dłuższego 
czasu, bandytów: Bolesława La­
chowskiego i Władysława. Ciclebą- 
ka, którzy w ciągu kilku miesięcy 
dokonali szeregu napadów rabun­
kowych w pow. Garwolińskim i w 
powiatach sąsiednich oraz, którzy

zamordowali st. przodownika Mo­
ścickiego, komendanta posterunku 
P. P. w Górznie. Bandyci dokona­
li ostatnio napadu rabunkowego na 
plebanię ks. S. Forysia w osadzie 
Rososz i ks. Moniuszki w Chrudzie 
w pow. Bialskim.

Przeprowadzone dochodzenia 
wykazały, że obaj bandyci zostali 
zabici w celach rabunkowych, gdyż 
Lachowski miał ostatnio dużo pie­
niędzy.

— W NADCHODZĄCYCH 
DWÓCH DNIACH świąt pros my 
Was, drodzy Czytelnicy, zaagito- 
wać przy okazji spotkania sie ze 
znajomymi, za „Gazetą Grudziądz. 
ką“. Zachęćcie ich do zapisania so­
bie „Gazety Grudządzkiej" na nad. 
chodzący listopad i grudzień czy 
też tylko na listopad.

WOJ. CENTRALNE
UJĘCIE DWÓCH BANDYTÓW

Białystok — Na drogach pod 
Białymstokiem grasowało od pewnego 
czasu dwóch zamaskowanych bandy* 
tów, którzy teroryzowali rewolwerami 
powracających z Białegostoku chłopów 
i kupców, rabując im pieniądze.

Zarządzona przez policje obława do: 
prowadziła do ujęcia rabusiów — Kuź* 
my Dmytruka i Bronisława Dąbrów* 
skiego, karanych już kilkakrotnie za 
kradzieże i rozboje. Dąbrowski przy 
spotkaniu z patrolem policyjnym pró* 
bował uciekać i został dwukrotnie o- 
strzelony w plecy. W stanie ciężkim 
odwieziono go do szpitala.

12-letni chłopiec zabił
towarzysza zabawy

W miejscowości, . pow. Miawd grający rolę bandyty, Przybórów 
skiego, znaleziono na polu zwłoki ski, szamocząc się z przyjacielem
12-letniego Edwarda Bucichowskie zadał mu kilka ciosów nożem sprę- 
go. W wyniku przeprowadzonego* żyncwym, kładąc go trupem. Po

rnadajeobuwiu kolorowemu lśniący pofysk.
»Jej tajemnica: użyć jak najmniej pasły Erdal.ale polerować 

miękkim suknem, aż do lśniącego połysku.

ŚMIERĆ NA PRZEJEŻDZIE 
KOLEJOWYM

Białystok — Na przejeździć 
Czarny — Blok kolo Białegostoku po* 
ciąg najechał na furmankę, powożoną 
przez Franciszka Rutkowskiego z W o* 
ronicz. Rutkowski poniósł śmierć.

dochodzenia stwierdzono, że zabój 
stwa dokonał 12-letni Kazimierz 
Przyborowski, uzceń szkoły po­
wszechnej i stały towarzysz zabaw 
zabitego. Chłopcy bawili się w ..po 
licjantów i złodziei”, przy czym

dokonaniu zbrodni chłopiec zbiegł 
i ukrywał się przez kilka godzin 
w pobliskiej wsi.

Przyborowskiego przekazano dej 
dyspozycji sądu dla nieletnich.

S

ŚMIERTELNA BÓJKA

J a n ó w = L u b. — W osadzie Za*
krzów ek w pow.. Janowskim wynikła 
bójka, w czasie której Slsletni Jan Wty 
kło zadał cios nożem w okolicę serca 
Julianowi Kacałowi, kładac go trupem 
na miejscu. Zabójcę aresztowano.

Notowania giełdowe ziemiopłodów
z dnia 26

WYRGK NA POLICJANTA 
ZABÓJCĘ

Warszawa — Sąd Okręgowy W’

Warszawie ogłosił wyrok w procesie 
st. posterunkowego policji z Żyrardo* 
wa Karola Dyskiego, zabójcy żony 
swej, Władysławy, oraz posterunkowe­
go połieji Leona Rumianowskiego.

Sąd skazał oskarżonego na 6 lat wie 
zieńia za zabójstwo żony i 6 lat za za= 
bójstwo post. Rumianowskiego — łącz* 
nie na 8 lat więzienia uznając go win* 
rym zbrodni pod wpływem silnego 
wzruszenia.

Powództwo cywilne na rzecz rodzi* 
By zabitej przysądzono.

Pszenica zbier. 
Żyto zbierane 
Jęczmień 
Jęczmień brow. 
Owies
Mnka nszen.65c;f

i października
W arszawa 

29.00-30,01 
23,5'1-24.25
26.50 -21.75
25.00-25,50
22,50-24.25
41,50-42 50

Maka żytnia 65°/0 31.50—32,09 
Irjhy pszenne 15/0—16J0
tręhy żytni*5 15.25-15.75
zepak zimowy 61.03—62.W

Groch pomy 30.00—32.00
Groch Wiktorja 29.50—31.50
Kuchy rzepak.
Kuchy lniane 
Ziemniaki jad.
Gryka
Słoma luźna żyt.
<loma prasow ,, 
Siano luźne 
"iano prasow.

19,75

3,75

20.25
22.75
4.25

8.00— 8 50

9.00-10 00

Berlin —.—; Praga 29.62:
Wartość dolara:

1937 r. — Płacono złotych za 100 kg:
Poznań 

27.25-27,75 
22.cn—22.25 
2 1.25—22,25 
23,00—24.00 
20.00—21,25 
40.75—41,25 
29 25—30.25 
14.75-15,25 
15.00—15,75 
58,00-60,00

24,50-26,50
20.25—20,50
23,75-24.60
2.50— 3,CO

6,05- 6.30
6.80- 7.05
7,60- 8.10

Kraków 
27.50 -27,75 
22,75 — 23,00 
20,00—20.50

21.50—22,00 
40.75-41.25 
33.00—33.50 
14,50 -14,75 
14,50-14.50 
59.00-61,00
26.00 28 00
32.00 34,00

Bydgoszcz 
27,75 —29.00 
23.00-23.25 
19,50—20.50 
22,75-23.75 
21.00—21.50 
43 00-44.55 
32 5'1-33,00 
15.50 -16.00 
15,50-16 25 
51,00—58.00

23,00-25.00 
20.00—20 50 
24 PO-24.50

3 75— 4 25

5.50— 6,50

7,50 - 8.00
8.01
8 75
9 50

8 25
9 25

10 50

Hambura (żyto amerykańskie bez cła) 22
17 :—: Wartość złota: 5,92

WIELKI POŻAR WSI

B o c h n j a — W nocy z środy na 
czwartek we wsi Brzezie w zabudowa* 
niach dworskich należących do Karol? 
Żeleńskiego, wybuchł groźny pożar* 
który strawił całkowicie dwie duże 
stodoły z tegorocznymi zbiorami, a po* 
nadto narzędzia i maszyny rolnicza 
Przybyła na miejsce straż pożarna Jo* 
k^lizowała pożar i nie dopuściła de lal 
szego rozszerzenia się ognia. Przjczy* 
ny pożaru nie dało się ustalić. Szkód? 
wynosi ponad 1GC USC zł.

KRESY WSCHODNIE

POWRÓT NIEMCÓW Z ROSJI 
SOWIECKIEJ

Zdołbnnów— Przybyła do 
Zdolbunowa większa grupa obywateli 
niemieckich, powracających z fabryk 
w Rosji sowieckiej. Na spotkanie wy> 
siedlonych Niemców7 przybyli do Zdał* 
bunowa przedstawiciele ambasady nie* 
mieckiej z Warszawy wraz z siostrą 
miłosierdzia.

POŻAR ŁAK BAGIENNYCH

Pińsk — Na południe od Pińska 
zapaliły się łąki bagienne na przestrze* 
ni kilku kilometrów. Wielkie chmury 
dymu przysłoniły niebo, powodując w
Pińsku o godz. 
zmierzch.

kilkuminutowy

^ydlo i mięso
z dnia 25-go października 1937 r.
Płacono w złotych za 100 kg. żywej waci

Woły wytucz. 
Woły mięsiste 
Stadniki wytucz.

W arszawa Poznań

Stadniki 
Stadniki 
Krowy 
Krowy

mięsiste 
mierne 
wytucz 
mięsiste

Krowy mierne 
Jałówki wytucz.

84—88 
60—69

—78
—69 

53—54 
82V285 
51—54 
50—52

Cielęta db. odżyw, 80—96
Świnie: 
oonad 150 kg. 
120—150 kg. 
100—120 kg.
80—100 kg.

108—130 
95-110 
90— 95 
83— 90

mięsiste ponad 80 kg. —

68- 
60- 
62-
54— 
40—
70—
56— 
26—
68 —
60—

76 
63
66
58 
46 
8u
62
86
76
68

104—112 
95-102 
90— 94 
80— 88

Wartość pieniędzy
!. funt szterl. angielskich 

franków francuskich100
100
100
100
100
100

franków szwajcarsk. 
belgów belgijskich 
koron czeskich 
guldenów gdańskich 
murek niemieckich

zl 
zł 
zł 
zł 
zl 
zl 
zl

26,15
17,75

121,75
89,15
17,30

100,00
120,00
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Sprzedam
2 morgi ziemi z budynsa 
mi za 2,200 zj. Władysław 
Lubiatowski. Łączewna 
wm Pyszkowo. p ta Bonie 
go, pow. Włocławek.

I KUPNA FI— ' ■ Ił

przy PRZEZIĘBIENIU. 
GRYPIETKATARZŁ

Parcele
cukernię. piekarnię nad 
zwyczajne położenie Wo­
dna centrum. Słowackiego 
okazyjnie sprzedam Toruń 
Mickiewicza 3-1.

Gospodarstwo
111 do 30 mórg kupię blisko 
miasa możliwie Grudzią 
dza Torunia lub Poznania 
Baron Katarzyna, p ta 
Witków .Nowy, woj. tarno­
polskie. (1377

MASZYM 1)0 SZYCIA 
gwarantowane najprzedniej­
szych marek światowych, z 
przybor. do hartowania, me- 
reżkowanla. cerów, i. t. d. — 
Zł. 150 GOTÓWKĄ i RATAKl. 
Bezpłatne katalogi wysyła: 
CENTRALA MASZYN Kraków 

ul. Di&tlowska nr. ICO
-----Skrytka pocztowa 78.------

’l SPRZEDAŻE If

Samochód ciężarowy 
„Ford“ w dobrym stanie 
sprzedam.cena 1550 złotych 
Edward Kowalewski. Żv- 
rasławice p-ta Murzynno 
pow Inowrocław

Osada
anulacyjna 62 morgi pow 
wyrzyskim sprzedam koś­
ciół, szkoła cukrownia 
gorzelnia, mleczarnia w 
miejscu Adres: roste res­
tante Nakło n|Notecią — 
Dowód 17. (1517

Dom
do sprzedania. Wiado­
mość Grudziądz Czerwo- 
nodworna 20 (1767

Sprzedam
gospodarstwo 35 mórg 
ziemia pszenna z żywym 
i martwym inwentarzem 
oraz z hndynkami. Cena 
fionn wpłata 5000. reszta 
rn soła’y w 14-tu latach 
Habiera Henryk. Chlebno 
p-ta Łobżenica woj- Poz­
nańskie (HoO

Gospodarstwo
2 morgowe i 11 morgowe 
z zabudowaniem przy Gru- 
dziąuza sprzedam Wła­
ściciel: Wilińska Gru­
dziądz. ul. Sw. Wojciecha 
24 (150

Gospodarstw o
sprzedam prywatne 150 

mórg, ogród, las. łąki — 
Zabudowania żywy mar­
twe zapasy. Cena 27 000 
wpł. 17 000 reszta podług 
ugody. Duży wybór mniej­
szych. większych gospo­
darstw znaczek Gawlik 
Ostrzeszów Kolejowa 42.— 

(150?

Dom
czynszowy dobrze procen­
tujący się w Grudziądzu 
snrzedam korzystnie. — 
1'2.000 zł. czynszu rocznie. 
2” *00 zł. hipoteka. Oferty 
do Gaz. Grudz. pod nr. 1444

MająteK
330 mórg, dom 6 pokoi 
cena 45.0110 wpłaty 13.UbO 
bez inwentarza. 50 mórg 
cena 18.1H1U wpłaty ‘i.Oui 
óO mórg cena żU.Outł wpła 
ty 12,000 75 mórg cena 
24,000 wpłaty 12,000 7 mórg 
cena 3,500 wpłaty 2 Wo 
Sowiński Poznań. Garn 
carska 2 telefon 18- 21

lub wydzierżawię karczmę 
7. rzeźnictwem w kościel­
nej wiosce Of do Gazety 
Grudz. pod nr. 1468

Gospodat stwo
pod Lesznem Poz. 22 mor­
gi dobrej ziemi z budyn­
kami masywnemi i peł 
nym żniwem sprzedam 
z powodu stosunków ro­
dzinnych. Cena 900(1 zi. 
Oferty do Gaz. Grudz 
pod Nr. 1452.

śl R0ZWE li
Młodzieniec

kaleka bez lewej ręki 
uczciwy, szuka posady ja­
ko stróż, woźny lub t. o 
Oferty do Gaz Grudz pod 
nr 1362

Po nadesłaniu
l. — zł. na P. K. O. 201 48 > 
orześlemy cenną książkę 
weterynaryjną str. 80. Wy- 
prónowane domowe środki 
lecznicze i recepty. Dru­
karnia Mieszczańska - Po­
znań, Murna 2.

CzeladniK
szewski poszukuje pracy 
w zakładzie lub warszta­
cie u dobrego mistrza w 
moście Mocztirek Roman 
Garlejki nr Sb. p ta Krze 
pce, woj. kieleckie (1385

Poszuk. posady f

Uczciwy
sumienny kawaler kopista 
dobra opinia poszukuje 
posady chętnie jako woź­
ny, stróż, dozorca Oferty 
do Gaz. Grudz. pod nr 
1415

Mężczyzna
lat 31, wiejski żonaty 
uczciwy, obowiązkowy, 
bez nałogów, polecenie 
proboszcza, prosi o pracę 
robotnika, woźnego dozor­
cy domowego lub innej 
stałej posady Łaskawe 
oferty do Gaz. Grudz. pod 
.Wiejski” nr. 1361

Młodzieniec
z dobrej rodziny przyjmie 
posadę jako uczeń leśni­
czego. -alfons Honskamp 
n. p. Chrastków, Swiecie 
u Osą, woj, pomorskie.

Pracy
jakiejkolwiek poszukuje 

najchętniej jako górnik w 
kopalni w folscł* lub za­
granicą. Dura Stefan. 
Jaszczurowa, p ta Mucharz 
woj. krakowskie. (138l>

Inwalida
wojenny z ukończonąszko 
łą rolniczą, szuka posady 
pisarza podwórzowego. — 
Of do Gaz. Grudz. pod nr. 
1486

X powodu
nieszczęśliwego wypadku 
sprzedam zaraz swoje 33- 
morgowe gospodarstwo w 
tern-łąki z torfem Klara 
Janicka. Łążyn-Doły kolej 
Łubianka woj. pomorskie

Radio
motocykl w dobrym stc- 

ate sprzedam. Portier fa­
bryki „Unia*Grudziadz.

(1421

Skład
rzeżnicki w dobrym 

punkcie z urządzeniem 
korzystnie na sprzedaż O- 
ferty do Gaz. Grudz. pad 
nr. i511.

Sprzedam
2 morgową parcelę nada 
jącą się pod budowę i o 
giodnietwo przy Stęsze­
wie. Marcin Leśniczak 
Dębienko. p-ta Stęszew, 
powiat Poznań.

Nieruchomość
om mieszkalny z zabudo­
waniami i 13 mórg ziem 
ornej (wszystko w dobrym 
staniejsprzedam B Wacła­
wska, Czarnków n/Not*.

(1504

OKazja
motor ropny w bardzo do­
brym stanie 16 hp. siły 
w ruchu tanio sprzedam 
Spotka Smolarzyny p-ta 
Żołynia woj. Lwowskie

SKupu jemy
skórki zajęcze, królicze, 

tchórze, lisie nutrie, itd 
po najwyższych cenach 
Garbujemy - farbujemy 
wszelkie skórki. Przedsta­
wiciele poszukiwani In­
formacje bezpłatne Odno- 
wiedź znaczes. Wysyła: 
Eksp irt-Pierzchalski roz- 
nań. Focha 27.

Wytwórnia Inatru- 
meutów Muzycznych

Franciszek

Niewczyk
Lwów

ul. Gródecka 2-B 
poleca najtaniej wszelkie 
instrumenty oraz przybo- 
y. Przyjmuje naprawy.
Cenniki na żądanie

Ra£iO3ro?rdm z Warszawy
PIĄTEK, 29 października.

Warszawa. 6,15 Pieśń i gimnastyka; 6,40- 
Muzyka z płyt; 7,00 Dziennik poranny; 7,?5 
Płyty; 8,00 i 11,15 Audycje dla szkól; 11,40 
Utwory fortepianowe (płyty); 11,57 Sygnał 
czasu; 12.03 Audycja południowa: Płyty, 
dziennik i audycja słuchowiskowa; 15,30 
Wiadomości gospodarcze; 45,45 „Jak pra­
cują nasze mamy?" „Mamusia w domu” 
— audycja dla dzieci; 16,00 Rozmowa z 
chorymi; 16,15 Koncert w wykonaniu ork. 
wojskowej; 16,50 Pogadanka aktualna; 
17,00 Pogadanka; 17,15 Skrzypce i forte­
pian; 17,50 Przegląd wydawnictw; 18,00 
Wiadomości sportowe; 18,10 Sentymentalne ( 
piosenki (płyty); 18,35 Audycja dla wsi; 
19,00 „Napoleon” Raynalda — fragment słu­
chowiskowy w opracowaniu Tymona Ter­
leckiego; 19,35 „DON JUAN” opera Wolf­
ganga Amadeusza Mozarta, libretto Loren­
zu da Ponte. Transmisja z Pragi Czeskjej 
W przerwie I — dziennik wieczorny i poga­
danka. W przerwie II — wyjątek z „Don 
Juana” Byrona (recytacja): 22,15 Misje ka­
tolickie ostoją ładu moralnego i społeczne­
go (odczyt); 22-30 Muzyka lekka i taneczna 
(płyty); 22,50 Ostatnie wiadomości dzienni­
ka wieczornego i przegląd prasy.

SOBOTA, 30 października.
Warszawa. 6,15 Pieśń i gimnastyka; 6,40 <

Muzyka z płyt; 7,00 Dziennik poranny; 7,15 
Płyty; 8,00 Audycja dla szkół: 11,15 Śpie­
wajmy piosenki (aud. dla szkół): 11,40 Pły- i 
ty: 11.57 Sygnał czasu; 12,03 Audycja po­
łudniowa: Koncert radioork. i dziennik 
południowy: 15,30 Wiadomości gospodar­
cze: 15,45 Teatr Wyobraźni dla dzieci: słu­
chowisko dla dzieci p. t. „O Janku, co psom 
szył buty“ wg bajki Juliusza Słowackiego; 
16,15 Fantazje na tematy znanych pieśni; 
16,45 Transmisja z otwarcia Wystawy Ra­
diowej w Bydgoszczy; 17.00 Odczyt; 17-15 
„Od Aten do Bayreuth" (Migawki z dziejów 
opery); 17,50 Nasz program; 18,00 Wiado­
mości sportowe; 18,10 Pogadanka społecz- ' 
na: 18,15 Płyty: 18.35 Audycja dla wsi; ' 
19,00 Audycja dla Polaków za granicą; 
19,50 Pogadanka aktualna; 20.00 ,Raz — to 
mało" — najładniejsze melodie z paździer­
nika. W przerwie o godz. 20,45 Dziennik 
wieczorny i pogadanka aktualna; 21,45 „Po 1 
amerykańsku" — skecz; Koncert popularny 
w wyk. radioork i sol.; 22,50 Ostatnie wia- ( 
domości dziennika wiecz. i przegląd prasy.

Miód
w każdej ilości kupuje----  
Fabryka Pierników Robert 
Borkowski Grudziądz św. 
Wojciecha 24 (1492

Poduczony 
chłopiec ślusarski szuka 
praktyki u do-irego mis­
trza lub w fabryce. Of 
do Gaz. Grudz pod nr. 1422

Wyjątkowa okazja! Ceny zniżone!
CIEKAWE POWIEŚCI!

Jęczmień
browarniany kupi Browar 
Grudziądzki, Grudziądz.
ul. Marszałka Focha (1492

Młody
poeta przyjmie jakąkol­
wiek posadę przy wydaw­
nictwie najchętniej w re­
dakcji. Of. do Gaz. Grudz. 
dod .Literat” (4113

jCzejad, Na indyjskich stepach
Obraz życia i walk europejskich pio- A 
nierów wśród indjan............................. 20 gr.

Łoango
Powieść osnuta na tle życia murzynów 
i ich walk z handlarzami niewolników 35 „

Wierny sługa
Rok 1857, krwawe powstanie Hindu­
sów z niesłychanem okrucieństwem 
stłumione przez Anglików . .... 20 „

Cooper, Ostatni z Mohikanów............... 50 „
Pogromca zwierza................................. 50 „
Z krainy lwów.........................................40 „

ftarfuss, Wkraju mężnych burów ... 60 „
Hoffmann, Nad brzegami złotodajnej rzeki 40 „

Łupieżca rozbitków................................. 35 „
Kat z Elbląga..........................  30 „

Kraszewski J., Szwedzi w Częstochowie 30 „
Czartowski Zamek................................. 30 „

Ks. Łukaszkiewicz, Królobójcy w Polsce 30 „
L. Sobociński, I koń by zapłakał ... 15 „

Kupno
rowerów i części rowero­
wych polecam tanio Jan 
Sadowy Czastary pow 
Wieluń woj. Łódzkie

(1337

Wezmę
w dzierżawę młyn wodny 
lub kupie takowy. Zgł 
St. Mendyk Korczowiska 
p-ta Sokołów koło Rzeszo­
wa woj. lwowskie. (1495

Kupię
młyn wodny za 12.000 

Józef Partyka, wieś Koło­
dziejów, p-ta Wojuiłów. 
woj. stanisławowskie

(1377

I --------- ----| WOLNE POSADY |

Magazynier
potrzebny. Gwarancja go­
tówkowa 2 - 3000.- złotych 
Pierwszeństwo synowie 
rolników pragnący się w 
branży skór wyuczyć i po­
zostać na stałej posadzie. 
Oferty z żądanym wyna­
grodzeniem przesyłać wzg] 
osobiste s’awiennictwo 
pożądane Export-Pierz- 
chalskl Poznań, Focha 27

Mam
talent powieściopisarstwi 
nie mam jednak zbyć gdzie 
swej pracy. Doświadczo 
nego ludowca społecznika 
uprzejmie proszę o infor­
macje z tego zauresu. A 
dres; Szmigularz Mikołaj 
pocz. Koniuszki S'em 
wojew. lwowskie. (141!

Matrymonialne ।

Kawaler
lat 26 posiadający 10.000 
złotych nawiąże kores­
pondencję z absolwentką 
szkoły handlowej, w celu 
matrymonialnym Posia­
danie gotówki nie jest 
wvmagane. fot. konieczna 
Of. do Gaz. Grudz. pod 
nr. 1432

UrzędniR
państw, lat 38 pozna ład­
ną niezależną pannę lat 
średnich Zgł. Topoluicki 
poste restante Stopnica

Odpowiedzi redakciir
— Frenc, Śmiałaczowi z Bobrownik: —- 

Według Rozporządzenia Prezydenta Rźe« 
czypospolitej z dnia 24. 10. 1934 r. o kon« 
wersji ’ uporządkowaniu długów rolni* 
czych Urząd rozjemczy — stosownie dc 
zmienionych warunków ekonomicznych — 
mógł obniżać długi z tytułu działów ro­
dzinnych. dokonanych w odniesieniu do 
gospodarstw w ejskich w okresie od dnia 
28. 4- 1924 r. do dnia lipca (932 r. Obce* 
nie wniosków o konwersję nie można 
składać, gdyż termin ostateczny minął dn. 
31. 12. 36 r. a komitet konwersyjny przy 
Banku Akccptacyjnym został rozwiąci* 
ny. — Płatność długów rolniczych została 
dekretem Prezydenta. Rzeczypospolitej z 
dnia 30. września 1935 r. odroczona do 
paźdz ernika 1938 r.

— Wojciech Chocki, Zalesie, poczta

Książki wysyłamy tylko za poprzedniem nadesłaniem pieniędzy. 
Do przesyłki za książki doliczyć należy 15 groszy na porto- 

Powyższe książki do nabycia
w Księgarni Zakładów Graf, i Wydawn.

WiKtora KulersKiego
GRUDZIĄDZ (Pomorze)

Potrzebny
pomocnik krawiecki od 

zaraz Budziło, Jeżewo.— 
(1505

---------------------------- ----------------------------------- --

Uczeń -
krawiecki ze wsi zaraz 

potrzebny. Grudziądz. 
Groblowa 24, Cyglicki.

(1498

Pustelnik Miński- — O He Pan całei s\'.: 
my należnej raty Państwowemu Bar'"'x 
Rolnemu zapłacić nie może, rad 
wpłacić chociaż część sumy i popres ć 
o odroczenie reszty do żniw następny n 
Do prośby należy załączyć zaświadczcie 
sołtysa, stwierdzające, że z powodu po-, 
suchy, mrozów’ itp. znajduje się Pan — 
wyjątkowo ciężkim położeniu i że należ • 
sę Panu pomoc w postaci odroczeni? 
płatności.

Uczeń
potrzebny od zaraz. Młyn
Pomorski Łasin. (1409

Jak mali murzyni robią bałwana ze 
śniegu.

— Miedziński Michał, Zielniczki, —
O ulgi podatkowe może się Pan w tym 
wypadku starać na podstawie nowej or? 
dynacji podatkowej. Prośbę o uwzględ* 
n enie Pana. wzgl. umorzenie -aległych t 
datków należy wn;eść do Izby Skarbo» . 
wej nrzez Urząd Skarbowy, który Dodatek ] 
na Pana nałożył. Do prośby należy za= ' 
łączyć zaświadczenie sołtysa, ze pomoc ta 
jest Panu koniecznie ootrz^bna. — U- 
bezpieczenie od wypadków w rclnictw e 
obowiązuje na terenie wo|. pomursk ego 
i poznańskiego, a obowiązany jest do u« 
bezpieczenia każdy rolnik nie posiadający 
więcej n:ż 30 ha roli od której podstaw? 
obliczania podatku gruntowego czyli t zw 
czysty dochód katastralny nie przewyż* 
sza 25 mk.

.Oaketa Grudziądzka wydanie tańsze wychodzi 3 lazy tygodniowo wraz z bezpłatnymi dodatkami ,Gospodarz i Osadnik”, .Robotnik”, .Dodatek Świąteczny”, .Młoda Polska”. .Dobra Gospodyni” i .Śmieć h”
Przedpłata wynosi kwartalnie na poczcie lub pod opaską 2,70 zł, miesięcznie 0^-0 zł, w Wolnym Mieście Gdańsku 6,00 guldenów, za granicą wraz z kosztami przesyłki: we Francji 13 franków, w Belgii
■ew Holandii 1,50 guld. hol., w Niemczech 2,00 RMK w Szwajcarii 3.50 fr. szwaje., w Czechosłowacji 20 koron czesk. w Austrii 4,50 szylingów, w Danii 5,50 koron duńskich, w Szwecji 3.50 koron
•zweaz., we Włoszech 11 lirów włoskich, w Ameryce i Kanadzie 1 doi., w in. krajach równowartość 1,50 doi. am. — Ogłoszenia drobne za słowo 2u gr. słowa tłustym drukiem podwójnie najmniej 2 zł

tylko za gotówkę — Redaktor odpow.: Stanisław Kunz sen. Grudziądz, ul. Piłsudskiego 78. — Drukiem Zakładów Graficznych i Wydawniczych Wiktora Kuierskiego w Grudziądzu, Droga Łąkowa
iKonto rozrachunkowe nr. 1 Grudziądz — Konto P.K.O. Poznań nr. 200.420


